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Akt oskarżenia przeciwko czwartej Komendzie Głównej -WIN

ZA CENĘ DOLAROW
zdrajcy polskiego narodu pragnęli zaprzedać Ojczyznę Anglo-Amerykanom

Depesza Marszalka Polski 
Konstantego Rokossowskiego 
do gen. Alexy Cepicka

WARSZAWA (PAP). Z okazji przypadającego w dniu 6 hm. święta 
armii czechosłowackiej Marszałek Polski Konstanty Rokossowski wystoso- 
wńł do ministra obrony narodowej Republiki Czechosłowackiej depeszę 
wstępującej treści:

Minister Obrony Narodowej
Gen. Armii Alexy Cepicka ■

W dniu święta armii czechosłowackiej w imieniu własnym oraz wojska 
polskiego przesyłam na iPańskie ręce, Panie Ministrze, życzenia dalszego 
wspaniałego rozwoju armii czechosłowackiej.

Wierzę głęboko, że polsko-czechosłowackie braterstwo broni w coraz, 
większym stopniu przyczyniać się będzie do wzmacniania wspólnegp fron­
tu pokoju, że obie nasze armie z armiami państw demokracji ludowej, stojąc 
nieugięcie u boku niezwyciężonej armii radzieckiej, wbrew knowaniom im­
perialistycznych podżegaczy wojennych zapewnią masom pracującym ca­
łego świata warunki pokojowego rozwoju.

Konstanty Rokossowski
Marszalek Polski.

WARSZAWA (PAP). PRZED REJONOWYM SADEM WOJSKOWYM W WAR­
SZAWIE ROZPOCZĄŁ SIĘ 5 BM. PRO CES KOMENDY GŁÓWNEJ W. I. N. 
STRESZCZENIE AKTU OSKARŻENIA P ODAJEMY PONIŻEJ.

Akł oskarżenia stwierdza na wstę-

Przemówienie amb. Wierbtowskiego

pie, że sprawa przeciwko członkom 
czwartej z kolei Komendy Głównej 
WIN jest historią zdrady narodowej 
obozu reakcji polskiej I przedstawia, 
jak obóz ten w walce z demokracją rą­
czy się przeciwko narodowi z imperia­
listami, podporządkowuje się Im i sta­
je się Ich płatną agenturą.

Członkowie czwartej komendy głów

Korea
w niebezpieczeństwie 
Cały bohaterski naród 
deklaruje 
bronić svej wolność*

MOSKWA (PAP). Agencja TASS do­
nosi z Phenian: Nad Koreą zawisło 
groźne niebezpieczeństwo. Pod nacis­
kiem liczebnie przeważających wojsk 
amerykańskich, wspieranych wielką ilo­
ścią czołgów i .samolotów armia ludo­
wa została zmuszona do opuszczenia

nej WIN szpiedzy na żołdzie amery­
kańskim, już w czasie okupacji hitle­
rowskiej zajmowali zdradziecką po­
stawę wobec Polski.

Oskarżeni w tej sprawie stanowili 
trzon kierowniczy AK na terenie woj. 
rzeszowskiego. Kierownikiem stworzo­
nego w 1941 r. rzeszowskiego inspek­
toratu AK został oskarżony Łukasz Cie­
pliński. W myśl wytycznych kierownic­
twa AK, wywiad i bojówki inspektora­
tu, podległe osk. Cieplińskiemu „roz­
pracowywały” organizacje lewicowe, a 
w szczególności PPR mordując naj­
aktywniejszych działaczy, organizowa­
ły zbrojne napaści na oddziały party­
zanckie stworzone przez PPR iłęś. Akt 
oskarżeń a przytacza wiele przykładów 
zbrodni bojówek inspektoratu rzeszow­
skiego.

Po wyzwoleniu woj. rzeszowskiego, 
zgodnie z otrzymanymi od władz AK 
wytycznymi, organizacja podległa C e- 
plińskiemu przystąpiła do wytężonej

G. B. SHAW 
całkiem zdrów 
i pisze nowa sztukę

LONDYN (obsl. 
wł.). Sławny an­
gielski pisarz Ge­
orge Bernard Shaw, 
który niedawno pod 
czas pracy w swym 
ogródku doznał 
dotkliwego upadku 
z drabiny i złamał 
kość udową, po­
wrócił do zdrowia. 
Shaw mimo swego 
poważnego wieku, 
ukończonych 94 lat,

czuje się doskonale po powrocie ze 
szpitala i przygotowuje nową sztukę 
sceniczną .(Ciąg dalszy na stronie 6)

Polska pragnie
rzetelnego uregulowania problemu Korei

NOWY JORK (PAP). W TOKU DYSKUSJI W KOMISJI POLITYCZNEJ 
NAD KWESTIĄ KOREAŃSKĄ ZABRAŁ GŁOS SZEF DELEGACJI POL­
SKIEJ AMBASADOR WIERBŁOWSKI. W PRZEMÓWIENIU TYM AMB.
WIERBŁOWSKI OŚWIADCZYŁ M. IN.:

Wypowiedzi dele 
gatów, którzy do 
tychczas zabierali 
głos w dyskusji 
i poparli rezolucję 
przedstawiony, nam 
ptzez delegata W. 
Brytanii,, były nie­
zwykle charakte­
rystyczne. Odmó­
wić oni rozwiąza­
nia problemów za­
sadniczych, doty­
czących Korei i o- 
graniczali się jedy­
nie do zachwalania

przedloionej rezolucji. Tłumaczyli

PROF. HIRSZFELD 
doktorem h. c.

PRAGA (PAP). W Pradze odbyła się 
uroczystość nadania wybitnemu uczo­
nemu polskiemu, dyr. Instytutu Mikro­
biologii we Wrocławiu — prof. dr. 
Ludwikowi Hirszfeldowi tytułu doktora 
honoris causa Uniwersytetu im. Karo­
la w Pradze.

W uroczystości wzięli udzał przed­
stawiciele czechosłowackiego świata 
naukowego z min. nauki i sztuki — 
prof. Nejedlym na czele, prezydentem 
pragj — Jr. Vacek oraz liczni goście. 
Obecny był również ambasador RP w 
Pradze Wiktor Grosz.

szeregu wyzwolonych rejonów i do 
wycofania się na nowe pozycje.

W!el?~o~pówalrtym niebezpieczeń­
stwie, zagrażającym Korei poruszyła 
cały naród. Ci wszyscy, którzy pozo­
stali jeszcze na zapleczu, powstają do 
walki w obronie ojczyzny I wstępują 
w szeregi armii ludowej, aby ramię 
przy ramieniu ze sławnym' bohaterami 
Korei obronić wolność I niepodległość 
ojczyzny.

W przedsiębiorstwach i instytucjach, 
w zakładach naukowych, — w mia­
stach i po wsiach, odbywają się maso­
we wiece i zebrania, na których ludzie 
pracy piętnują agresorów amerykań­
skich i deklarują swą zdecydowaną । 
wolę obrony ojczyzny przed zakusam 
interwentów. Wiele osób bezpośred­
nio po wiecu udaje się na front spra­
wiedliwej wojny wyzwoleńczej.

STAN POGODY
WARSZAWA (PAP). Nocą na połu­

dniu i miejscami na północy kraju za­
chmurzenie zmienne z zanikającymi 
opadami. Poza tym rozpogodzenia i 
lokalne mgły w godzinach rannych.

Zakończenie dyskusji o Korei w ONZ
Rezolucja 8 państw
„na życzenie" USA została uchwalona

NOWY JORK (PAP) Dyskusja nad sprawą Korei w Komisji 
Politycznej Zgromadzenia Naro-dów Zjednoczonych dobiega koń­
ca.
Na ostatnim posiedzeniu prze-। 

mawiał delegat państwa Izrael, 
Sharet. który poparł wniosek In­
dii w sprawie utworzenia pod­
komisji dla zbadania wszystkich 
wniesionych projektów rezolucji 
i opracowania wspólnego projek­
tu rezolucji kompromisowej, mo­
gącej uzyskać poparcie najwięk­
szej ilości delegacji. W końcu 
Sharett wypowiedział się przeciw 
ko natychmiastowemu wycofa­
niu obcych wojsk z Korei.

Po przedstawicielu państwa 
Izrael zabrał glos przewodniczą­
cy delegacji ZSRR — Wyszyński, 
który ponownie wyjaśnił stano­
wisko Zw. Radzieckiego w spra­
wie pokojowego uregulowania 
konfliktu koreańskiego i odpo­
wiedział na bezpodstawne argu­
menty. wTysuwane w ciągu ostat­

nich dni przez delegatów USA i 
Anglii.

Wyszyński podkreślił z. nacis­
kiem, że delegacja radziecka dą­
ży do pokojowego uregulowania 
konfliktu koreańskiego, i wska­
zał, że dążenie to znajduje wy­
raz w projekcie rezolucji, złożo­
nym przez delegacje ZSRR. U- 
kraiuy. Białorusi. Polski i Cze­
chosłowacji.

Odpowiadając na argumenty 
delegatów, którzy popierali pro­
jekt rezolucji bloku amerykań- 
sko-brytyjskiego (tzw. rezolucja 
8 państw). Wyszyński oświad­
czył. że uchwalenia tej rezolucji 

i domagają się kraje, które biorą

O c- d. str. 2 i

JESIENNE PRACE ROLNE W POLSCE

Z 0 kraju napływają meldunki o zakończeniu jesiennych prac rolnych. PGR-y, spółdzielnie produkcyjne i indywidualni producenci kończą już zasiewy jesienne, omlofy i inne 
1 ' ' ‘e’zane z jesienną akcją rolną. Dzięki temu sprawnie przebiega planowy skup zboża, akcja, która wiąże produkcję chłopskich gospodarstw z planową gospodarką państwa. 

'^ace gmo-e ro$nące za(]ania, napotykając równocześnie na zrozumienie swych obowiązków ze strony społeczeństwa miejskiego. W ostatniej fazie jesiennych prac
robiych™) zbiórce ziemniaków, ludność miejska śpieszy wsi z pomocą, dając tym wyraz wyrobienia społecznego. Wieś i miasto razem pracują dla lepszej przyszłości, razem podnoszą 

dab7obv'\raXJ'r^,’'“IU^ą^C^^niCl, państw. Lic. Ogólnokszt. z Leszna pomagają w zbiórce ziemniaków w PGR Mały Dwór; w środku: młocka w PGR Kusowo pow. Bydgoszcz; po 
prawej: magazyny' zbożowe w Kisz komie pow. Gniezno, zapełnione są już kontraktowym ziarnem. (Foto - „Film Polaki")
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Wybory 
w Finlandii
s»*^EŁSINKI (PAP>- B“Uo fińskie p«- 
calo wymki wyborów do władz samorzą­
dowych z 4S1 gnlin kraju. Jak wynika z 
łych danych, socjaJ-deraokraci uzyskali 
-.132 mandaty, zaś Związek Demokratycz­
ny Narodu Fińskiego — 1.921 mandatów. 
, porównaniu z wynikami wyborów ubieg 
łych Zw. Demokratyczny zdobył dodatko­
wo 431 mandatów, tracąc 38, podczas gdy 
socjaldemokraci stracili 19 mandatów, 
syskujęe dodatkowo tylko 35«.

Zadanie ta sprecyzowali: wiceprze­
wodniczący PKOP, prezes Żarz. Gł. 
ZSCh — Igrww, sekretarz ZSCh — Gar-

Przemówienie amb. Wiertlowsksego
trywana przez ONZ. Znalazła się ona 
na agendzie ONZ tylko 1 wyłącznie 
dlatego, że USA uznały to za naj'tp- 
szą drogę do realizacji swoich planów 
politycznych w tym kraju.

Nie mam potrzeby przytaczać nie­
słusznych i niewłaściwych uchwał 
Zgromadzenia Ogólnego w latach 
1947-48 i 1949. Wiadomo, ie w ich 
wyniku powołano do żyda Komisję 
Koreańską. Jest ona dałem nielegal­
nym i nie może się przyczynić do 
szybik icon rozwiązania problemu ko­
reańskiego.

W chwili przybycia na teren Korei 
południowej Komisji ONZ istniał w 
tej części kraju marionetkowy rząd, 
opiera jący się na terrorze i metodach 
policyjnych. Taka była i jest zgodna 
opinia tych, którzy odwiedzali Ko­
reę. W tym samym czasie w Korei 
pójn. przeprowadzone zostały reformy 
demokratyczne. Utworzono samorząd, 
wprowadzono ustawodawstwo o o- 
chronie pracy, przyznano równe prawa 
kobietom, i przeprowadzono reformę 
rolną, kt^ra dała ziemię szerokim rze 
szom ludu koreańskiego.

Jaki był stosunek Komisji w ciągu 
dwóch lat jej działalności do reżimu 
ucisku i gwałtu w Korei pofudn.? Ze­
stawmy wydarzenia w Korei połudn. 
na przestrzeni ostatnich trzech lat 
i Jch oceną dokonaną w raporde Ko­
misji. Z raportu Komisji wynika, że 
w r. 1949 aresztowano 118.621 osób, 
a w ciągu czterech miesięcy 1950 r. 
32 018 o«ób Cyfry te mówią za siebie.

Wniosek, który został przedłożony 
przez delegację brytyjską a do któ­
rego przyłączył sie szereg innych de­
legacji, nie może prowadzić do zli­
kwidowania konfliktu i zresztą już w 
założeniu swoim zmierza do rozwią­
zań. sprzecznych z Kartą Jasnym jest 
dla wszystkich, że podstawowym wa­
runkiem każdego rozwiązania, które 
mogłoby przyczynić się do zlikwido­
wania konfliktu, musi być żądanie za 
przestania działań wojennych i wyco­
fania wojsk obcych z terytorium Ko­
rei. Nie może być bowiem mowy o 
pokojowym rozwiązaniu, gdy toczą się 
walki i gdy duża część narodu ko­
reańskiego znajduje się pod okupacją 
wojsk obcych. Brytyjski projekt rezo­
lucji w zupełności zignorował te wa­
runki.

Z uwagi na powyższe delegat Pol­
ski będzie głosować przeciwko przed­
łożonej przez 8 państw rezolucji. Pol­
ska pragnie bowiem jak najszczerzej 
przyczynić sie do szybkiego rozwią­
zania problemu koreańskiego dla do­
bra najbardziej zainteresowanych a 
więc ludu Korei.

nam oni, że nie czas jest wchodzić w 
zagadnienia dotyczące przeszłości, że 
me ma potrzeby analizowania historii 
problemu koreańskiego, a należy się 
skoncentrować wyłącznie na faktach 
dnia dzisiejszego. Chciajbym szczegół 

podkreślić tę tendencyjność przed 
mówców. Zmierzali oni wyraźnie w 
ten sposób do zaciemnienia istoty 
problemu. Przeforsować rezolucję za 
wszelką cenę, chociażby na podstawie 
sfałszowanych faktów i dowodów, wy 
ciągnąć wnioski sprzeczne z rzeczy­
wistym przebiegiem wydarezii — oto 
cel, który sobie postawili.

Przemawiając w imieniu delegacji 
polskiej, chciałbym przede wszystkim 
rozważyć dokładnie dwa zagadnienia. 
Po pierwsze — bezsporne jest, że wiel 
kie mocarstwa zobowiązały się do od 
budowania niepodległości narodu ko­
reańskiego w jednym państwie i pod 
jednym rządem. Po drugie — w prze­
ciwieństwie do wniosków USA. które 
zmierzały do odrodzenia niepodległo­
ści narodu koreańskiego — ZSRR do­
magaj się od samego początku możli­
wie jak najszybszego utworzenia nie­
podległego państwa koreańskiego 
Stanowisko Zw. Radzieckiego zostało 
Przyjęte przez radę ministrów spraw 
zagr. na konferencji moskiewskiej 27 
flrudnia 1945 roku.

Jasnym jest, że sprawa Korei jako 
zagadnienie dotyczące likwidacji skut 
kow wojny w istocie swojej naie’a|a 
do kompetencji rady ministrów soraw 
Mgr. i zgodnie z art. 107 Karty nie 
mogła i nie powinna była byt rozpa-

"an konsul

szpiegostwo
PRAGA (PAP). Przed sądem państwo 

wym w Bernie Morawskim rozpoczął 
».ę proces przeciwko 8 członkom anty, 
państwowej organizacji, oskarżonym o 
szpiegostwo i zdradę stanu. Organiza­
cja ta, nosząca nazwę „dr Hrebik” u- 
trzymywała bliski kontakt z wicekon- 
su.em brytyjskim w Bratysławie Gaze, 
który dostarczył jej całkowicie wypo­
sażoną rad.ostację nadawczo-odbior­
czą.

Oskarżeni gromadzili broń, dostar­
czaną im częściowo przez agenta a- 
nłtrykańskisejo Fischera, rozpowszech- 
niali ulotki antypaństwowe i prowadzi­
li akcję szpiegowską. "‘ę'- iuuu lx u x ci i 4 • •
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W pokoiku zapadło kłopotliwe milczenie. Słychać 

było wyraźnie gwar gości hałasujących na dole w re- 
stauraeji>Przez okno zaglądały jasne promienie słońca.

„Wąsik * siedział bez ruchu, uważając, że nie ma 
sensu, by wtrącaj do rozmowy swoje trzy grosze. A 
zresztą wypity alkohol począł nań już działać. Oczy 
mu się kleiły, czuł ogromne zmęczenie. Chciał tylko 
spać.

Róża spojrzała na Kędzierzawego. I dziwne — nie 
ujrzała przed sobą brutalnej twarzy przestępcy, lecz 
zdało się jej że na wprost niej siedzi ten dawny, ko­
chany chłopiec, którego znała przed laty i którego na­
prawdę kochała — Dobrze — szepnęła — postaram się 
i to ci załatwić, Mięciu. Znam tu kilka osób...

Kędzierzawy napełnił kieliszki. Szeroki uśmiech wy­
biegł mu na wargi.

— Wiedziałem, że się na tobie nie zawiodę! — po­
wiedział i nie było w tym kłamstwa ani obłudy. W 
glosie brzmiały mu jakieś ciepłe i serdeczne nutki, zu­
pełnie jak dawniej, zupełnie jak przed laty, gdy nie 
był jeszcze bandytą poszukiwanym przez milicję, lecz 
prostym, kochanym i kochającym chłopcem o czystym 
sumieniu i wesołych, uśmiech niętjch oczach...

•Janusz Łęski wiódł w Warszawie wygodne, lecz tro­
che monotonne życie. Zatrzymał się u pp. Jastrzębskich, 
którzy posiadali bardzo ładne mieszkanie na Saskiej 
Kępie. Pan Konstanty Jastrzębski miał przed wojną

ILUSTROWANY KURIER POLSKI

Wieś musi sie dowiedzieć
dn^ s tL^i1 łlf'mK0n’,,eCie Obrońcó* Pokoju odbyła tlę 
ctaia 5 bm. konferencja prasowa, poświęcona omówieniu sprawy przeniesie- 
£„Ueh^ ' ^Sk'e?0 '“‘"Sresu Pokoju na wieś do gromad’or« upoXXh- 
niema idei zbliżającego się II Światowego Kongresu Pokoju.

słecki oraz sekretarz PKOP — Dodin. 
Wskazali ona na konieczność szerszej 
niż dotychczas popularyzacji pozytyw­
nych doświadczeń poszczególnych ko­
mitetów gminnych i gromadzkich oraz 
wyróżniających się inicjatywą aktywi­
stów ruchu pokoju na wsi, jak również 
dopomożenia drogą krytyki w usuwa­
niu niedociągnięć łam, gdzie one 
istnieją.

Także studentów 
obowiązuje dyscyplina pracy I

WARWAWA (PAP). Ministrowie: Szkół Wyższych I Nauki, Zdrowie, Oświa­
ty oraz Kultury ł Sztuk! wydali wspólne zarządzenie, dotyczące dyscypliny 
pracy studentów wyższch uczelni, oystypnny
Zarządzenie zobowiązuje młodzież 

akadem.cką do przestrzegania dyscy­
pliny pracy przez uczęszczanie na wy­
kłady, ćwiczenia i zajęcia praktyczne, 
objęte planem studiów, i zgłaszania 
się w ustalonych terminach na egzami­
ny i kolokwia oraz oddawanie prac w 
terminach przewidzianych planem stu­
diów.

Naruszenie przepisów o dyscyplinie 
pracy studentów szkól wyższych po­
ciąga w myśl tego zarządzenia ukara­
nie studenta upomnieniem, naganą, 
wstrzymaniem stypendiów (dla stypen­
dystów) aż do usunięcia z uczelni.

Zarządzenie przewiduje udogodnie­
nia dla młodzieży pracującej zawodo­
wo, umożliwiając jej uzyskanie od dzie 
kanów poszczególnych wydziałów 
zwolnień stałych lub okresowych z 
tych wykładów, na które nie uzyskali

udział w agresji amerykańskiej 
przeciwko narodowi koreańskie­
mu. Rezolucja 8 państw usiłuje 
ukryć pod szyldem ONZ akcję, 
sprzeczna z Kartą NZ. zawiera 
demagogiczne frazesy o rzeko­
mym dążeniu do zjednoczenia Ko 
rei, lecz w istocie rzeczy nie zmie 
rza ona do pokojowego uregulo­
wania konfliktu koreańskiego, na 
tormast do obrony interesów ame 
rykanskich monopolistów.

W konkluzji Wyszyński stwier 
□ ził, ze rezolucja, złożona przez 
delegacje ZSSR. Ukrainy Biało­
rusi, Polski i Czechosłowacji, u- 
mozliwią trwale uregulowanie za 
gauniema, koreańskiego w intere 
sie koreańskiego narodu.
, Delegat brytyjski Younger o- 
swiadczył. że wystąpienia delega­
tów. popierających rezolucję 5- 
ciu nanstw. a w szczególności mo 
wa Wyszyńskiego dowodzą, że 
rezolucja ta nie da się pogodzić 
z rezolucja 8 państw. Dlatejro też 
— powiedział Younster — nie ma 
sensu powoływać podkomisji w 
celu znalezienia kompromisu jak 
to proponował delegat hinduski 
— Kau.
stwFerdzU l^reżolim' ~|tw® amervkańs£ię oraz rezolucję
niZfes dostat^zn a paós.tw ra<’?>tcka domagającą sierozwią 
kKhtunkUcblX^^^^Nz’ Kore8"skW
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Wyrok 
berLńsKim procese

BERLIN (PAP). W procesie organi­
zacji szpiegowskie], która występowała 
pod przykrywką sekty religijnej „Swiad 

Jehowy” 1 dzwrala na terenie 
NRD, zapadł wyrok na 9 czołowych 
przywódców tej organizacji.

Sąd stwierdzi, że wszyscy oskarżeni 
są winni systematycznej szpiegowskiej 
działalności z namowy i na rzecz wy­
wiadu amerykańskiego oraz szerzenia 
propagandy wojennej. Sąd skazał 2 
oskarżonych na karę dożywotniego 
więzienia, pozostały zaś 7 na kary wię­
zienia od 8 do 15 lat.

Niebywały rekord!
WAŁBRZYCH. Przodownik 

Pr,acy, — formierz z państwowej 
fabryki porcelanr ..Wałbrzych'* 
Stanisław Kania, osiągnął nieby 
wały sukces wykonując na dzień 
15 września br. normę dwu lat

4 miesięcy. I 

spory majątek na Wołyniu, a i teraz po tylu ogrom­
nych zmianach, jakie w życiu kraju zaszły, sytuowa­
ny ył nieźle i mógł przyjść z bezinteresowną pomocą 
synowi dawnego kolegi. Czynił to tym chętniej, iż u- 
■wazał. ze ludzie ich klasy winna łączyć pewna solidar­
ność, że powinni sobie wzajemnie pomagać.

— Jest to kwestia trzech najwyżej czterech dni — 
powiedział na wstępie Janusz - wkrótce przyjedzie do 
mnie ojciec i zastanowimy się co dalej robić.

JTermin ten przedłużył się początkowo do tygodnia 
później do dwóch. Doktór Leopold Łęski nie przy­
jeżdżał.

Janusz mieszkał w niewielkim pokoiku, należącym 
kiedyś do nieobecnego syna gospodarzy, a umeblowa­
nym praktycznie i z dużym smakiem. Na miasto wy­
chodził rzadko. lękając się by nie rozpoznał go ktoś ze 
znajomych, których i w Warszawie posiadał nie mało. 
Dni całe spędzał na tapczanie z książką w ręku, nudząc 
się niesamowicie i ze złością myśląc o przyczynach, 
które spowodowały opóźnienie przyjazdu ojca. Dopusz­
czał do głowy różne możliwości, nigdy jednak nie za­
świtała nawet myśl, że w Wierzbniku stało się coś co 
sprawi że już nigdy nie ujrzy ojca takim, jakim go 
zostawił.

Jasne również, że kończyły mu się już pieniądze a 
fakt ten nie wpływał dodatnio na jego samopoczucie. 
Zasadniczo mógłby nie wydać ani grosza, bowiem pan 
Jastrzębski uważał za swój obowiązek zapewnić goś­
ciowi całkowite i to niezłe utrzymanie, lecz Janusz 
sądził, że gdyby w pełni z tego korzystał, naraził by na 
szwank swój honor. Co pewien czas jadaj na mieście 
kolacje, a dwa czy trzy razy zaprosił do „Polonii'* licz­
ne towarzystwo złożone z państwa Jastrzębskich i ich 
znajomych, co w znacznym stopniu uszczupliło ■ stan 
jego finansów.

Gryzł się tym wszystkim — i przeciągającą się nie­
obecnością ojca j brakłem pieniędzy — i czekał. Cze-

W dyskusji zabierali głos przedsta­
wienie prasy, kina i radia, podając 
konkretne wnioski ożywienia pracy pu­
blicystyczne! । innej, w zakresie popu­
laryzacji aktualnych zagadnień ruchu 
pokoju 
specyfiki wsi.

M. in. wskazano na doniosłą rolę, 
jaką mogą odegrać korespondenci 
chłopscy w rozszerzaniu i pogłębianiu 
działalności ruchu poko|u w gminach 
i gromadach.

oraz uwzględnień a w niej

oni zwolnienia z pracy na podstawie 
zarządzenia Prezesa Rady Ministrów. 
Stare jednak zwalnianie z ćwiczeń, se­
minariów i zajęć praktycznych Jest 
niedopuszczalne.

Zarządzenie to wchodzące w życie

CZYNY PRACY
dla uczczenia
Rewolucji 

f ff Światowego 
Kongresu Pokoju

KATOWICE. Zbliżającą się 33 roci- 
n.cę Wielkiej Rewolucji Socjalistycznej 
oraz II Kongres Pokoju górnicy kopalń 
polskich witają masowo podejmowany­
mi zobowiązaniami wysokiego prze­
kroczeni nowych norm pracy.

99 zobowiązań ponadplanowego 
wydobycia jest odpowiedzią górników 
k°Palni "Ludwik" na apel huty „Po­
kój . Rębacz chodnikowy fej kopalni 
Leon Kowolik zobowiązał się wyko­
nywać nową normę w 230 proc., a je­
go towarzysz pracy Jan Noskowiek w 
185 proc.

*
ŁÓDŹ. Załogi parowozów: Pf 47-135, 

Pt 47-124 i Pt 47-10 ze stacji Łódź- 
Ksliske zobowiązały się wydatnie prze 
dłużyć okres przebiegu łych parowo­
zów pomiędzy naprawami średnimi. 
Osiągnięte dzięki temu oszczędności 
wyniosą ok. 1 miliona 800 tys, zł.

♦
BIAŁYSTOK. Załoga Białostockie]* rłnA. 1 I—r— 7 D.^osrocic.eli j ’ P«dz.arnika br. przyczyni Fabryki Przyrządów i Uchwytów pod- 

się do podniesienia poziomu nauko- jęła szereg zobowiązań produkcyjnych, 
wego młodzieży oraz do realizacji pla- które przyniosą ogółem 1.913 łysi zł 
nowości studiów. ...oszczędności.

Zakończenie dyskusji o Korei
pozycje Indii w sprawie stworze­
nie. podkomisj. dla rozpatrzenia 
złożonych projektów rezolucji w 
sprawie Korei.

Przy głosowaniu nad rezolucja 
mj nroiekt rezolucji radzieckiej 
został odrzucony a uchwalona zo 
stała 47 głosami przeciwko 5, 
przy 7 wstrzymujących się od 
głosu, rezolucja 8 państw.

Przeciwko tej rezolucji głoso­
wały delegacje: ZSRR, Ukrainy, 
Białorusi, Polski i Czechosłowa­
cji.

Wstrzymały się od głosu dele­
gacje' Indii.. Egiptu. Libanu. A- 
rabii Saudyjskiej. Syrii, Jemenu 
i Jugoslawii. Delegacja indone­
zyjska nie brała udziału w gloso 
waniu.

Następnie odbyło sie głosowa­
nie nad rezolucja ZSRR. Ukrainy 
Białorusi. Polski i CSR. przy 
czym przeprowadzono głosowa­
nie nad poszczególnymi punkta­
mi. Szereg punktów został przez 
Komisie Polityczna uchwalony. 
Jednakże przy głosowaniu nad 
całością rezolucji Komisja Poli­
tyczna odrzuciła także rezolucję 
radziecka, domagajaca się poło­
żenia kresu barbarzyńskim bom- 

dowaniom spokojnych wsi i 
miast koreańskich przez lotnie-

iiihhiihiihhiuiiiiihiihihii 
kalby tak długo w kompletnej nieświadomości tego co 
zaszło w domu, gdyby nie nieoczekiwane spotkanie 
z Wandą Pustowską.

Któregoś dnia — chyba nazajutrz po procesie — wy­
brał się na miasto, nie mogąc już dłużej usiedzieć w 
swoim pokoju. Postanowił przejść się trochę Alejami. 
Wsiadł w tramwaj i pojechał w śródmieście. Dzień był 
Piękny, wysoko na bezchmurnym niebie stało słońce. 
Ulicą płynęła rzeka przechodniów. Rozlegały się wo­
łania sprzedawców ulicznych, dzwoniły tramwaje ha­
łasowały motory aut. Powietrze przesiąknięte’było 
wielkomiejskim kurzem i zapachem benzyny.

Janusz szedł wolno, bez celu. Starał się o niczym 
me myśleć. Znudzonym wzrokiem przypatrywał się 
wystawom. I nagle przystanął. Przed wystawą sklepu 
komisowego stała młoda kobieta której sylwetka wy­
dala mu się dziwnie znajomą. Chwilę obserwował ją, 
starając się wydobyć z pamięci dzień w którym ją po­
znał. Gdy odwróciła się, odetchnął z ulgą.

To była Wanda. W pierwszej chwili nie poznała go. 
przesunęła po mm obojętnym wzrokiem, i chciała o- 
dejsc, lecz zdjął szarmancko kapelusz i zastąpił jej 
drogę.

- Nie poznajesz znajomych? - zapytał z uśmie­
chem. Przystanęła. Trudno było zorientować się jakie 
wrażenie zrobiło na niej to spotkanie - uczuła radość 
czy tez przykrość... Odpowiedzi na to nie mógł wyczy- 
tac z jej oczu...
- O, Janusz... nie sądziłam, że jesteś w Warszawie... 

. jeStem’ “ bąk“ął zakłupotany - mam
tu kilka spraw do załatwienia. Spojrzała nań — jak 
mu się zdawało — nieufnie i podejrzliwie.

Kiedy byłeś w Wierzbniku?
Trochę się speszył. Nie wiedział co odpowiedzieć. 

. Od paru tygodni tutaj już siedzę - odparł wresz­
cieniepewnie — może byłaś tam ostatnio?

Przecząco pokręciła głową. ,
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Piątek, 6 października 1950 r. 
Katolicki: Brunona, Emila. 
Słowiański: Bronisława.
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BYDGOSZCZ
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BEDAKCJA 1 ADMINtSTBACJA 
OsarwoneJ Armii M — tel 83-41, 83-43 

DZIAŁ PBENUMKBATY ■ OGŁOSZEŃ 
GenerallulmaM Stalina * - teł. 84-29

Z życia Str.Dsm.
Wojewódzki Komitet Stronnic 

twa Demokratycznego w Byd­
goszczy organizuje dn. 6 bm. o Z- 
18.30 w sali Tow. Wioślarskiego 
we Włocławku przy ul. Piwnej 
nr 3 sprawozdawczy wiec posel­
ski, na którym bedzie przema­
wiał poseł Eugeniusz Czechowicz.

Prelegent omówi zagadnienia 
polityczne i gospodarcze naszego 
kraju ze szczególnym uwzględnię 
niem spraw rzemiosła oraz pro­
blemy polityki międzynarodowej.

ODCZYT 
dla poligrałiLów

W ramach imprez Komisji Kul 
tnralno-Oświatowei przy Badzie 
Zakładowej Spółdz. Wyd. „Zryw“ 
w Bydgoszczy, red. Lucjan Sawie 
ki wygłosi 7. 10. br. (sobota) o 
gndz 18 w świetlicy Spółdz. Wyd. 
„Zryw“ popularny, odczyt pt. 
„Dlaczego ziemia nie jest środ­
kiem świata'?".

Odczyt zilustrowany zostanie 
filmami ..Wszechświat". ..Koner- 
nlk" oraz najnowszym filmem 
popularno-naukowym produkcji 
radzieckiej ..Meteoryty",

Komisja Kulturalno-Oświato­
wa zaprasza na ten odczyt wszyst 
kich kolegów poligrafików Byd­
goszczy.

III sesja WR\
Prezydium Wojewódzkiej Ba­

dy Narodowej zawiadamia, że III 
sesja Wojewódzkiej Bady Naro­
dowej odbędzie eie w dniach 9 i 
10 października br. o godzinie 10 
w sali WRN w Bydgoszczy, przy 
nl. Dworcowej nr 63.

Przedmiotem obrad sesji będą 
m. in. sprawy zatwierdzenia pro­
jektu budżetu województwa byd­
goskiego na 1951 rok oraz udział 
rad narodowych w walce o pokój

Prezydium prosi Obywateli o 
jak najliczniejszy udział w sesji.

ORGANIZACJI* BYDGOSKICH
W dniu 8 bm. o godz. 11 w sali 

posiedzeń Prezydium Wojewódzkiej 
Redy Narodowej ul. Dworcowa 63 — 
odbędzie się Wojewódzka Konferencja 
Pozjazdowa Ligi Przyjaciół Żołnierza. 
W referacie ideologiczne . programo­
wym będą szeroko naświetlone cele 
i zadana Ligi w dziedzinie przygoto­
wania społeczeństwa do podniesienia 
obronności kraju.

Zebranie aktywu
Powiatowego Komitetu Obrońców Pokoju 

w Świeciu
ŚWIECIE. W sali posiedzeń PRN 

odbyło sie ’zebranie aktywu Powiato­
wego Komitetu Obrońców Pokoju,

^CROIgKi^
^TEATRALNĄ

KASSOWSKI 
POWRÓCIŁ HA POMORZE

Znany publiczności bydgoskiej aktor 
sceniczny Bronisław Kassowski po kil­
kuletnim pobycie w innych zespołach 
teatralnych innych miast powróć.t zno­
wu na Pomorze. Został on zaangażo­
wany do zespołu Państwowych Teatrów 
Ziemi Pomorskiej I objął-rolę Mgiełki 
w „Złotych niedolach". Komedia mu­
zyczna pod tym tytułem, obecnie wy­
stawiana w Toruniu, niezadługo do­
trze również do Bydgoszczy.

Bronisław Kassowski był ostatnio 
aktorem w zespole Teatru „Wybrzeże" 
I m. in. kreował rolę Figara w „Weselu 
Figara". Uważany był łam za jednego 
z najlepszych komików. (Nik).
■minmnniiiiiiiiiiiinn

□
 czyta cała Polska
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Bydgoska Spółdzielnia Spożywców
przoduje na Pomorzu

Okręgowa konferencja przedstawicieli związku Spółdzielni Spo 
żywców w Bydgoszczy podsumowała osiągnięcia |tel spółdzielni 
oraz ustaliła plany pracy na najbliższą przyszłość.

Dziś
I koncert symfoniczny

Utworami Bacha. Mozarta. Cho 
pina i Prokofiewa rozpoczyna dzi 
siat w Państwowym Teatrze Zie­
mi Pomorskiej swój nowy sezon 
Pomorska Orkiestra Symfonicz­
na. Jak wiadomo, solista wieczo­
ru będzie znakomity pianista i 
kompozytor Jan Ekier. laureat 
Państwowej Nagrody Muzycznej 
I stopnia, dyrygent: Edward Bu 
ry. jeden z naświetnięjszyeh dy­
rygentów młodego pokolenia..

Dzisiejszy koncert otwierający 
całoroczny cykl piątków symfo­
nicznych w Bydgoszczy, przynosi 
ponadto inauguracje po raz pier 
wszy zastosowanego u nas syste­
mu abonamentów koncertowych.

Jak się dowiadujemy wobec 
roizchwytania kompletu sali w 
trzy dni po otwarciu sprzedaży 
abonamentów piątkowych na sta 
łe miejsca w teatrze — dyrekcja 
Pomorskiej Orkiestry Symfonicz 
n«i od nowego tygodnia rozpoczy 
na zapisy na abonamenty nowe­
go cyklu, koncertów, będących 
powtórzeniem niektórych koncer­
tów I-go cyklu. W wyna.dku uzy 
skania odpowiedniej ilości zgło­
szeń otwarcie cyklu „B“ — pasta 
pi za dwa tygodnie z udziałem 
laureatki Konkursu Chopinow­
skiego (I nagroda) Haliny Czer- 
nv-Stefańskiej.

Cukier^ cuhier!

Kampania w Cukrowni Świecie 
rozpoczęta!

Coraz to więcej obładowanych 
po brzegi cukrówka furmanek o- 
żywia swym korowodem . ulice 
miasta Świecia. coraz to. liczniej 
nanlywaja do miejscowej stacji 
kolejowej wagony z burakami.

Od 3 bieżącego miesiąca za­
wisł nad najwyższym kominem 
gęsty nióropusz' dymu, wypełnia­
jąc miasto specyficznym zapa­
chem przerabianej cukrówki. Boz 
poczęła się kampania cukrowni­
cza.

Buszrłr przez rok caR odpoczy 
wajace maszynv. Zaterkotały mia 
rowym stukotem krajalnice., prze 
tokami dyfuzji ponlynał pierw­
szy w tym roku sok buraczany. 
Ze świstem uchodzi para z satu­
racji. bulgoce złocisty sok w wy­
parce Po całorocznej przerwie 
znowu tętni wytężoną pracą ży­
cie w cukrowni.

Mimo unrzednich obaw udało 
sie dzięki sprawnej organizacji 
działu personalnego świeckiej cu 
krowni zdobyć nie tylko odpo­

które zagaif przewodniczący ob. 
Szmelfer, po czym przemawiali ob. 
Kierzkowski, który byt delegatem na 
I ogólnopolski Kongres Obrońców Po 
koju i małorolna chłopka z pod No­
wego, również delegatka na Kongres.

W dalszym ciągu zebrania przewód 
niczący Szmelter wskazał na koniecz­
ność dalszej pracy komitetów OP.

— Nietylko słowem ale także czy­
nami walczyć będziemy o pokój. Wy 
tężona praca przy naszych warszta­
tach oraz pomoc poprzez składki i o- 
fiary walczącym o swą wolność na­
rodom, to nasz najlepszy wkład w 
obronie i utrwaleniu pokoju na 
świecie,

W związku z tym przeprowadzi się 
w najbliższych dniach we wszystkich 
kolach OP zbiórkę pieniężną, dla wal 
czącej Korei. Będzie to czyn powiatu 
świeckiego w celu uczczenia Woje­
wódzkiej Konferencji Obrońców Po­
koju.

Poza tym przeprowadzi się wkrótce 
we wszystkich gminach powiatu ze­
brania sprawozdawcze, na których 
członkowie, delegaci! na krajowy zjazd 
podzielą się swymi wrażeniami z całą 
ludno1'cią' powiatu świeckiego.

W pierwszych dniach miesiąca pa- 
tdzierntka wiec taki odbędzie się w 
Mli Domu KuJhaty w Świecili,

Większość spółdzielni na Po­
morzu już w trzecim kwartale br, 
wykonała w 87 proc, roczny plan 
obrotow.

Do osiągnięć związku Spół­
dzielni Spożywców przyczyniło 
się przede wszystkim współzawod 
nictwo pracy w którym bierze 
udział 70 nroc. pracowników spól 
dzielczych na Pomorzu. .

W ruchu współzawodnictwa 
pracy oraz szkolenia ideologicz­
nego i fachowego nowych kadr.

KALEHID/IRXY^ EE&K/llil
KOM. OBROŃCOW POKOJU
------------------- W BYDGOSZCZY —-----------------

Zebranie mieszkańców Rejonu I ob­
wodu Szwederowo odbędzie się dnia 
6 bm. o godz. 17 w świetlicy Fabryki 
Motorów I Maszyn ul. Nakielska 129. 
Rejon obejmuje ulice: Słupskich, M. 
Orłowify, St. Bydgosfy, Gen. A. Ko- 
s ńskiego, Gen. Madalińskiego, Huzar­
ska, Słoneczna, Hoża, Skwarna, Ciepła, 
B. Prusa, Wł. Syrokomli, K. Tetmajera, 
Nakielska (za mostem kolejowym).

Zebranie mieszkańców Rejonu III 
obwodu Szwederowo odbędzie się 
dnia 6 bm. o godz. 18 w szkole Pod­
stawowej Nr 13 przy ul. Naklelskie,' 11. 
Rejon obejmuje ulice: Nakielska (do 
mostu kolejowego), Miedza.

Zebranie mieszkańców Rejonu XX 
obwodu Szwederowo odbędzie się 
dnia 7 bm. o godz. 17 w szkole Pod-

wiednia ilość pracowników kam 
panijnych ale nawet nadmiar, 
który przekaże się innym cukrów 
niom. odczuwającym brak rąk do 
pracy.

Próba maszyn która odbyła się 
na kilka dni przed rozpoczęciem 
kampanii wykazała w całej pełni, 
iż świecka cukrownia bedzie w 
stanie wyprodukować zaplanowa 
na ilość cukru.

LZS — ZWIĄZKOWIEC 
W LEKKOATLETYCE

W iwdiahoiflfocą nied-zielę, ftf. 8 b-m. 
o g. 11 na istaldi.onfe bydg.osk:etgo Zwąz- 
kawca odibęifrle się mecz Iftkkoaif lityczny 
ipomiędizT repiręzpnft-8tcj.ą Ludowych Zf'Sfpo- 
łow Ffrort-owrdh wcj. by-diy.(Mrto!ego a rełprs- 
zemfacją okręgra ZS Bwiązłkoiwilec.

•Na starcie ipo raiz pierwszy w Byd#W- 
czy najlepsi xwodn'icy zespoMw
wiejskbeft., wyłonionych na I zawo­
dach iMdkoaMetycznych LZZS w Aflektsan,d<ro 
wie Kud. Paza tylm o g. 10 bQdz’e roze­
grany mecz pliłkarshi milę&zy LZS Rnudik 
1 ZIR1S Związkowiec.

LIGA RZCZYPIORNIAKA
Szczypńor.mści bydgoskiego Związkowca 

roapoczynaj.ą old 8 bhn. nongrywkl o ml- 
sdirzosłbwo TI Pierwszym priec1rw«n’.- 
•kieun bydgoszczan b^dzfle Stał S emlamowlee, 
która przeciwstawi swój na j«;1-Ti‘ejflzy 
skład oidtmiłodizaneij drużynie Związkowca.

lS|piottika-n:e odlbędwi e sle Stadto-ni* 
Zw’ą.zkołwca w ndedtelelĘ, 8 bm. o g. 1B.30.

SZOSOWE mistrzostwa polaki
BYDGOSZCZ (a). W nadchodząca nie­

dzielę odbędą Mę w Bydgoszczy zwwody 
kolarskie o drużynowo mistrzostw® Polski 
w trzech kategoriach: dla licencjonowa­
nych na dystansie 100 km dla kartowi- 
czów — 50 km 1 „turystów** — 80 km.

W wyścigu wezmą udział najlepsi kola­
rze Polski z Wójcikiem, Wrzesińskim, 
Hadaisuikiem, Nowocokiem, Salygą 1 Kapia- 
kiem na czele.

Start (o. g. 9) 1 meta wyścigu, który 
odbywa się pod protektoratem przewodni­
czącego GKKF — posła Ł. Motyki, znaj­
duje się na szosie gdańskiej przy wodo­
ciągach.

OKRĘGOWE MISTRZOSTWA laKKKO- 
ATŁETYGZNE ZS OGNIWO

Raid a Okręgowa 3S O-gwłwio mając ns 
uwadze papula-ryMCję i rozwój lekkoatle­
tyk’ -w koffadh I klnubach spwflt.owych, or* 
g.3’n,!zuje w d>nf!*u 8 hm. na staid łonie w Sę­
pólnie w ramach Miesiąca Odbnidawy Wair- 
•szarwy plenwsze miistrzicstw^a lekkoatletycz­
ne 3S Ógimlwo. Do m.istrzoiiMtw zgłosiło się 
109 zaiw o dinlk ów i <zaw.oflln,'czek z To rum la, 
Sąpólna, Łobżenicy, W.ędborka, Wąbrzeź­
na, T-uohióli i Bydgoszczy. Ze wziglęid-a na 
wyrównany poziom zawody ■zapowiadają 
się bandizo eiękawde. Zobaczymy n.a b’eziri 
miedzy Imnyimi ultalentowanetgo biegaoza 
z kóla sipor'ttowego O’gini’wa Łoibźenlca ob. 
Graja, -wicemistrza Pomorza ora-z wzereg 
innych, rolkujących na iprzyszłońć naidziaje, 
dolbrych lekko-atleitów. 50 tproc. dłochiolu 
przewm&aza silę jml odlbudofwę Warscarwy. 

nrzoduie w województwie Byd­
goska Spółdzielnia Snożywców. 
BSS w roku 1949 przeszkoliła na 
różnych kursach branżowych o- 
gółem 532 osoby. W. roku bież. 
BSS obejmie szkoleniem 1.100 prą 
cewników.

Do końca roku bież, sieć skle­
pów handlu detalicznego zosta­
nie na Pomorzu znacznie rozbu­
dowana. Urządzenia istniejących 
sklenów będą ulepszone i zmo­
dernizowane. W rozbudowie sieci 
placówek pierwsze miejsce w woj 
bydgoskim zajęły spółdzielnie w 
Lipnie, w Chełmży i Wąbrzeźnie.

stawowej Nr 19 przy ul. Kapliczne1 
(Slernieczek). Rejon obejmuje ulice: 
Wyścigowa, Fordońska, Przemysłowa, 
Kapllczna, Witebska, Wiślana, Łowicka.

Zebranie mieszkańców Rejonu XIV 
obwodu Fabrycznego odbędzie się 
dnia 6 bm. o godz. 18 w szkole przy 
ul. Fordońskiej 17. Rejon obejmuje ulice 
Cegielnlana, Polanka, Bałtycka, Gdyń­
ska, Suczyńska, Pańska, Włościańska, 
Jasiniecka, Fabryczna, Kijowska, Ka­
mienna, Łęczycka, Szajnochy, Boczna. 
Wyścigowa, Inwalidów, Harcerska, We­
teranów, ZawiŚle.

Zebranie mieszkańców Rejonu III 
obwodu Fabrycznego odbędzie się 
dnia 7 bm. o godz. 17 w szkole przy 
ul. Świętojańskiej. Rejon obejmuje uli­
ce: Cieszkowskiego, Świętojańska, Ko­
ściuszki, Chocimska, Plac Kościuszki, 
Kaszubska, Świecka, Zaścianek.

Echa miesiąca 
września

W miesiącu wrześniu społeczeń 
stwo polskie udokumentowało 
swoje przywiązanie do Warszawy 
hojną ofiarnością na cel jej od­
budowy. Pod hasłem zasilenia 
SFOS urządzono między innymi 
szereg imprez. W tym zbiorowym 
wysiłku nie brakowało i pracow­
ników Oddziału PKO w Bydgo­
szczy. Ofiarowali oni pół proc, 
poborów oraz urządzili w sobotę 
dnia 30. 9. audycje \ąrtystyczną. 
wykonana przez wlasnv zesnół 
świetlicowy i zabawę taneczna- z 
której dochód w sumie zł 26 
tys. przekazano Miejskiemu Ko­
mitetowi Odbudowy Stolicy.

Młodzież szkolnych kół ZMP 

pogłębi wieź z młodzieżą
robotniczą

Kofo ZMP przy IV Państw. Szkole 
Ogółlnoksztatc. (jp. Kopernika w Byd­
goszczy zajmuje poczesne miejsce 
wśród aktywnych kół zetemn, wskuh

Kojo w ub. roku szkolnym praco­
wało bardzo aktywnie, o czym prze­
konywa nas umieszczony na koryta­
rzu szkoły dyplom uznania za dobrą 
pracę.

Jak ufody eię praca w br.?
Wszystko przemawia za tym, że wy 

niki jej będą jeszcze lepsze.
W bież, roku szkolnym, aby uspraw 

nić pracę, koło szkolne zostało po­
dzielone na mniejsze kola klasowe, 
które pracująi według własnych pro­
gramów opartych na programie pracy 
całego koła. Całą prac? kieruje jed­
nak nadal Zarząd Szkolny ZMP.

Do ważniejszych osiągnięć w br. 
szkolnym należy zorganizowanie se­
kretariatu, który jest czynny w czasie 
przerw 1 po godzinach lekcyjnych, 
gdzie również odbywają sie posiedze­
nia zarzęldu i wszelkie odprawy.

Ostatnio w auli szkoły odbyło się 
pierwsze zebranie szkolnego kola 
ZMP. W ramach łączności z innymi 
kołami i wspólne] wymiany doświad­
czeń na zebranie przybyli: kol. Kacz- 
markówna z II Państw. Szkoły Ogól­
nokształcącej kol. Kesler z I Państw. 
Szk. Ogółnokszt. oraz kol Zielonka 
ze szkoły TPD. Zebranie prowadzi) 
kierownik organizacyjny kol. Ja- 
rzemski.

Po odśpiewaniu hymnu Światowej 
Federacji Młodzieży i powołaniu prez 
nastąpiła cz^lć artystyczna, na której 
program składało się wykonanie przez 
uczniótw szkoły kUku utworów muzy-

TEATR ZIEMI POMORSKIEJ
Piątek — Kóapert symfoniczny (19 30). 
SaUota — Mieszczanie (1930).

KINA
Pomorzanin: Nasz ebl- b powszrdn - Po­

lonia: Wagary. Wolnoit: Wiosna OrM*’ 
Maaret. Gryf: Krwawa wendetta Bałtyk. 
P ętnastoletu kapitan; UJ sea-na: Dzwon­
nik z Notre Damę.

Seanse — Pomorzanin t WolnoSć: 15.46, 
17.45 i 20.00. Orzeł t Bałtyk: 1530. 17 45 
: 20.00 Polonia: 1000, 18.15 i 20 30. Grjf- 
16.00. 18 00 i 2000.

DYZOB APTEK
Apteka pod Koronę, al. Dworcowa 48. 

tel, 24-66 Apteka Staromiejski, Weln sof 
Rynek 9. tel. 22-26.

Ważne telefony: Kom. MIO 25-J6 Pojf. 
Ksbuntowe PCK 10-00. Straż Pożarna 
llell. Posttój taksótwek 36-55 I 89-62. lal. 
t reki, cento. mlej’Sikie^ 02. B'mro Q-r^T 
’ Inf cAtn/r G3 B’uro traiprSW’ 04.
Przy;n 0> Zegarynka 06 „n-ih'łH
22-27. lat kolej. 11-87.

PROGRAM RADIOWY
Na fali bydgoskiej. — Piątek, 6. 10. I960 r.

6.50 Program lokalni dnia. 6.53 Komn- 
n kaitr. 6.-55 Muzyka. 16 20 Bydgoski dzień- 
n k rad-owy. 16.35 Bach — Preludia t fug- 
w wyk Lidii M chaJons-lc’ej. 16 50 R/apw- 
taa liiteraekl ..Sw-’atilo w <femno6et“. IS.OO 
Brahms — Drag' koncert fortetjkanowy. 
18.15 Reportaż literacki ..ZiMP-awcy proo- 
ln'ją“. 20.30 Kanocrt masowy.

lllItlllllllllllllllllllllllllllHIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIHKU"

W dniu 14 bm odbędzie sie plenum 
zarzędu Okręgu ZZ Prac. Państw. Po- 
rzrdek obrad przewiduje referat o za­
daniach ZZPP w realizacji planu 6- 
let-iego, dyskusje i sprawy organizyj- 
ne. Plenum odbędzie się w sali WRN, 
Dworcowa 63. Poczęłek obrad o g. 10.

*
Przy Związku Bojowników o Wolność 

I Demokrację i Związku Inwalidów Wo 
lennych RP ;esl otwarta Międzyzw ąz- 
kow-a Świetlica przy ul. Ks. Markwor- 
ła 2. gdzie organizujemy kursy: języ­
ka rosyjskiego, ideologiczny i analfa­
betów jak również zespoły: chórowy, 
artystyczny, recytatorski I pingpongo­
wy, oraz raz w tygodniu wyświetlany 
film krófkomelrażowy naukowy i ra- 
dz ecki raz w miesiącu dźwiękowy.

Zapraszamy do bezpłatnego korzy- 
sfana wszystkich członków i sympa­
tyków.

♦
Prezydium Zarządu Okręgu Bydgo­

skiego Zw. Zaw. Prac. Służby Zdrowia 
RP zawiadamia, Iż w dniu 14 bm. o 
godz. 10 w świetlicy Szpitala Miejskie­
go w Bydgoszczy odbędzie się roz­
szerzone plenarne posiedzenie zarzą­
du okręgu z udziałem przewodniczą­
cych zarządów kół z terenu wojewódz­
twa bydgoskiego.

♦

W dniu 9 bm. o godz. 17 odbędzie 
s ę zebranie plenarne Koła Terenowe­
go Drzew arzy w lokalu NOT w Bydgo­
szczy przy ul. Wyzwolena 5.

i chłopską
cznych oraz pieśni w wykonaniu 
kwartetu. Należy zaznaczyć, iż cz^ć 
artystyczna jest nowością na zebra­
niach ZMP.

Następnie glos zabrał kol. Grze- 
gćirski, który w swym przemówieniu 
wytyczył zadanię jakie stawia przed 
miodzielą ZMP-owską naród i partia.

Po referacie wywiązała się żywa 
dyskusja w której młodzież wypowia­
dała się na temat uaktywnienia szkol 
nego kola ZMP w celu osiągnięcia lep 
szych wyników w nauce i pracy spo­
łecznej. Na zakończenie dyskusji mfo 
dzież powzięła uchwalę w której 
czytamy:

,,My młodzież ZMP-owską IV Pań­
stwowej Szkoły Ogólnkszt. im. M. 
Kopernika w Bydgoszczy postana­
wiamy:

Stale podnosić czujność rewolucyj­
ną i gotowość bojową szkolnej orga­
nizacji ZMP, pogłębić więź młodzie­
ży szkolnej z młodzieżą: robotniczą 
i chłopską, śmiało mobilizować siły 
młodzieży do walki o wykonanie 
Planu 6-letniego wzmocnić j rozsze­
rzyć pracę ideologiczne - wychowaw­
czą i ulepszyć pracę organizacji 
szkolnej poprzez planowość.

Zgodnie z rezolucją ZMP-owcy ma 
sowo zapisują się na kursy Wszech­
nicy Radiowej pociągając za sobą 
również młodzież niezorganizowaną. 
Ponadto już zostały zorganizowane 
naukowego k^jka dokształcające jak: 
marksistowskie, polonistyczne, mate­
matyczno - fizyczne i biologiczne, w 
któlrych pogłębia się i rozszerza za­
kres wiedzy uczniów tamtejszej 
szkoły. A. Ł



ILUSTROWANY KURIER POLSKI

BA C^fMsĘ OOLAROW
(Ciąg dalszy ze »łr. 1)

zto;etM']ącej drogą terroru xbroj- 
tetgo i dywersji do obalenia efemokra- 
tWznego ustroju Odrodzonego Pań- 
Wa Polskiego. Grupy dywersyjne, 
Wóre w ozasle okupacji, w myśl reak­
cyjnej teorii „słały z bronią u nogi", 
ŁOzpoczęły teraz ożywioną zbrodniczą 
ortatałiłość terrorystyczno - rabunkową, 
mordując działaczy demokratycznych, 
napadając na posterunki MO itp.

Szpiedzy i prowokatorzy zbierali 
wiadomości z dziedziny wojskowej, go 
łpodarczej i politycznej, przekazując 
Je ośrodkom zagranicznym oraz pro­
wadzili oszczerczą kampanię propa­
gandową przeciwko Polsce Ludowej.

Z biegiem czasu, w wyniku następu­
jących po sobie aresztowań kierownid- 
Iwa WIN, oskarżeni Ciepliński, Laza- 
rewicz, Błażej Kawalec i Kubik obsa­
dzili Komendę Gł. WIN, przy czym 
prezesem głównym WIN został osk. 
Ciepliński, zaś osk. Kawalec szefem 
wywiadu, czyli Izw. wydziału informa­
cji, którego jednym z najaktywniej- 
szych członków był osk. Rzepka. Sze­
fem łączności był osk. Batory.

Już w 1945 r. Komenda Główna WIN 
nawiązała bezpośrednie stosunki z 
przedstawicielami anglosaskimi i in­
nych placówek dyplomatycznych w 
Polsce, którym przekazywała zebrane 
przez swą siatkę wywadu i wtyczki wia 
domości stanowiące ścisłą tajemnicę 
wojskową i państwową. Natomiast te 
placówki „dyplomatyczne" pośredn - i 
ezyły w łączności zagran cznej i prze- ! . ,, - -
kazywanlu funduszów dla WIN. M. in. i W1N- Kardynał Hlond oświadczył, 
oskarżeni nawiązali kontakty szpie- 1 ~ -r--
gowskie z urzędn kami ambasady USA: ! wie Pro9:amu ideologicznego i udzte- 
płk. Pashley’em, płk. Yorc’iem, płk. jednoczeiMie szeregu rad dla ulep- 
Jessic’iem oraz posłem L_i=ij.l.i... '
Vandelenem, a następnie Eemanem. 
Stałą łączność z Amerykanami utrzy­
mywała urzędniczka ambasady USA 
osk. Michałowska,, zaś z poselstwem 
belgijskim — osk. Czarnecka — była 
urzędniczka poselstwa- szwedzkiego.

Akt oskarżenia podkreśla, że w myśl 
Instrukcji imperialistycznych anglosas­
kich ośrodków dyspozycyjnych, cała 
działalność organizacji WIN bazowe-^a 
na sieci wywiadowczej. Pozostały apa­
rat organizacyjny, jak łączność, dy­
wersja, wroga propaganda itd. były

tylko dodafkami do wywiadu I speł­
niały rolą aporalu pomocniczego.

Akt oskarżenia etwierdza również, 
że WIN w omawianym -okresie, w ce­
lu rozszerzenia antyludowej dslełalno 
śd. szuka} sojusznikółw we wszelkich 
ośrodkach reakcji w kraju, jakimi by­
ło wówczas mikołajczykowskie PSK 
i reakcyjna część kleru. Pierwsze 
kontakty z PSK WIN nawiązał przez 
osk. Chmielą, który przekazywał 
członkowi Kom. Wykonawczego PSL 
— Kabatowi raporty wywiadowcze, w 
zamian za co otrzymywał każdorazo­
wo z kasy PSK 20—30.000 zł. na cele 
organizacyjne. W czerwcu 1945 r. osk. 
Chmiel, jako przedstawiciel WIN 
skontaktował się z prezesem PSL — 
Mikołajczykiem, który oświadczył. 11 
zgadza się z programem i działalno­
ści;; WIN oraz prosił, kierownictwo 
WIN o poparcie 1 kierowanie WIN- 
owcćw do PSK dla wzmocnienia sze­
regów tego stronnictwa.

Odnośnie współpracy WIN z reak­
cyjną częóciąt kleru, akt oskarżenia 
stwierdza m. in., łe w myśl szczegó­
łowych instrukcji osk. Cieplińskiego, 
delegat WIN — Rostworowski skon­
taktował się w 1946 r. z kardynałem 
Hlondem i rob o wiązią) się, źle WIN 
będzie dostarczać kardynałowi mate­
riały wywiadowcze. Osobiste spotka­
nie osk. Cieplińskiego z Hlondem 
miało miejsce w październiku 1946 t. 
w rezydencji kardynała. Ciepliński za- 

' pozna) Hlonda z programem Ideolo- 
I gicznym j materiałami wywiadowczy- 

| źe nie m,- todnych zastrzeżeń w spra-

i belgi jrfrfóh otetegtthiąi wyji 
chała M gteDteą, -wproźiętc «at>ryik< 
wane oszewese materiały 
Polską Ludowąi — 
z przedstawfctetem

•tę 
odćtziste, gen.

sokośd 10.000 dolarów md
„dwóljfca'' będzŁę otrzym mate­
riały wywiadu WIN, T t eąma ko­
pie materiałów wywladowarrct ,,Dar. 
danele" przekazywały U korpusowi 
Andersa. Ponaidtó delegocja „Darde- 
nele" byte przyjmowana przez prowo­
dyrów emigracyjnych, jafc Radkie­
wicz, Anders, Bóir - Komorowrtd, Ma 
czek, Arciszewski j śrtnl których za­
znajomiła z dziafalnolśćiąi WIN w 
kraju.

posłem belgijskim szenla konspiracyjnej działalności 
WIN. W wyniku tych kontaktńw 
i rozmów, w rozdzielniku raportów 

- wywiadowczych WIN. obók ambasady 
amerykai.'skiej. figurował również 
i kardynał Hlond, do którego były wy 
sylane raporty wywiadu WIN;

Osk. Cieptóński rozszerzy) znacznie 
■ swe kontakty z reakcyjnym odłamem 
kleru, wciągając niektólrych jego 
przedstawicieli do bezpośredn ej współ 
pracy z WIN. Akt oskarżenia wy- 
m-enia m. in. ks. Zator - Przyłockie- 
go, który pośredniczył w przekazaniu 
na cele organizacyjne WIN sumy 
15.000 dolarów,

Akt oskarżenia poświęca również 
wieto miejsca omówieniu wysiłków 
osk. Cieplińskiego jako komendanta 
głównego WIN i pozostałych oskarżo 
nych, zmleraająicych do połączenia 
organizacji reakcyjnych w kraju we 
wspólnym komitecie politycznym oraz 
ustalenia współpracy z emigracyjny­
mi organizacjami sanacyjnymi, pozo­
stającymi bezpośrednio lub pośrednio

Najnowsze 
pieśni masowe

POZNAN (a). Na cześć pracy pol­
skich kompozytorów Gniotą, Makia- 
kiewicza, Nowackiego, Szopińskiego, 
i Woytowicza, usłyszymy w wykona 
niu chóru rozgłośni poznańskiej (PR) 
najnowsze pMni masowe w piętek, z.„. —___________ __
6. 10. br. o godz. 19.20 na fali War- na żołdzie imperializmu amerykaiń- 
szawa II. — Dyryguje Lubomir Szo- nkiego. Delegacja WIN, opatrzona 
PL'--Bkl- krypton metn „Dardanele', króna przy

PAŃSTWOWA KOMUNIKACJA SAMOCHODOWA

Ekspozytura Bydgoszcz, u’. Dworcowa 54
Dworzec autobusowe PI, Rew. Październikowe;', tel. 3S-81

zima 950/51

ODJAZD Z BYDGOSZCZY

do 
do 
do

do 
do 
do 
do 
do

Grudrlędta przez Świetle — Chełmno 7.00 9.00 
Grudziądza przez Orzechowo — Chełmno 
Grudziądz- przez Przechowo —Chełmno — 
Szynych 
Chełmna przez Przechowo
Nowego przez Świetle — Warlubie
Dz!'jv.lorzewa przez Łablzzyn — Żnin 
Barcina przez Łabiszyn 11.30
Brodnicy przez Solec Kuj. Toruń—Kowa ewo 
* Kursuje w dni robocze.
Bliższych Informacji udziela dyżurny dworca anio- 

busowero. Urzędowe Hozkładr Jazdy na okies zimo­
wy 1950/51 moina będzie nabyć w kasie bi letnjjK^ 
Dwmca Anłotusowepo. 1751-k

16.00

13.00* 
14.20*
15.00®
15.1C® 
16.25
14.10*

PROGRAM RADIOWY NA 
FIĄTKK, B. 10. 1950 ».i
5.00 Pooząkejr audyęjl.

5.03 Sy®nal cimu. 6.05 
i Stossulzienle wiadomości

iporainmych. 5.10 Audycja 
dlla wsi'. 5.20 Koncert dla 
świata p-aey. 6.00 Stresz- 
rzenii^ wiadamróc’ poran­
nych, 6.05 Giiminaisiyka. 6.15 
Kx>ncoiVt. 6.45 Program 
dn’fl. 7.00 Dz’nmnik poran­
ny. 7.h5 Muzyka. 8.00 

i streszczenie wiadomość' 
, pDrania roh. 8.0B Prierira.

11.50 Gt,o.g m.a|jią V)(M*ty.
11.57 ^ygnaft cram 1 hetf- 
na(ł 
12.04

z wieży MariadkleJ.
IV.irnniik południowy.

K|w a d ra nis piesenek. 
Awdyclja tftla wsi. 
Na swojaką nutą.

Prsenwą. 18.25 Fko- 
<W«. 1380 AtalycJa

JJ Uderzcie się w pierś!
Sądzę, ta niewiele osób uśmiechnie 

się w trakcie czytania niniejszego fe­
lietonu, będzie to bontem felieton ża-

U SPRZEDAŻ 

Sprzęł sportowy: 
Piłki: Ping — 
Sprzęt wędkarski pole­
ca J. Pu|dak Łódź, Piotr 
kowska 83. (
2 morgi kartofli sprze­
dam. Wiadomość Żieliń 
ska Chełmża, Toruńska 
9. (1753-k

BI Dom 3 pokoje mórg o- 
I grodu mieście 450.000. 
Dętki ‘Znaczek dołączyć. Ofer 

Pono, ty iKP Bydgoszcz 
■ 1754". (1754-k

(49971 'KO*™ 10
Rzuconą obelgę na ob. 
Juliannę Prybową cofam 
i przepraszam. St. Wał- 
doch. (1752-k

r =

wykonuje 
DRUKARNI A 
Spółdzielni Wydawnicze! „ZRYW" 
BYDGOSZCZ. Czerw Armii 18

WSZELKIEGO RODZAJU

12.30 
12A5 
13.015 
araim 
astatlma dla klae I I II.
13.50 Bratnns — Wertacje 
■nia tematy Haefadta. 14.20

' Rewrwa. 14.30 Atx'dycja 
szkolna dOa M»s V 1 VII. 
14.50 Mozaika mrazyezma. 
15.20 Walkai z anaMabe- 
tyamam. 15.30 Audycja ®a 
świetlic dzleclęcyidh. 15.30 
HaTifn solo I w »ęępol«. 
1T.00 Dztórunik ipapośuidlnlo- 
wy. 17U5 Koncert Oh dra 
1 orklewtry P. R. jff.45 
Wiś ród aaszyjb przyjacl 61. 
19.00 Plroza. 19.20 Potekle 
pleśni maisOwe. 19.40 Lek­
cja 
19..Y> 
20.00 
2tlU5 
rallnie.
tn-atnofcl. 22.00 Swlt nad 
Nlowa Hutą — poemat.
22.15 Koncert z B-u*i aipendrtu 
23.00 Ostattntę wlaidomoźcl. 
23.10 Program na dzleUjna- 
taępmy. 28.15 Utwory ior- 
tefplanowe I kameraillne 
MeffllifelteeoWna. M.00 Zalkoń- 
coemile atfdyctji, hymgi.

(Języka rosyjsWegio.
Pieta! radsleckle.

Dziertalk Trleozotrny. 
ZaigadWenla krałtru-
21.30 Mmyka 1 ak-

REDAKCJA 1 ADMINISTRACJA W BYDGOSZCZY 
ul. Czerwonej Armii 20. — Telefon nr 33-41 i 83-42. 
DZIAŁ OGŁOSZEŃ I PRENUMERATY W BYDGOSZCZY 
aL Generalissimusa Stalina 2 (Pod Arkadami), Tel. 24-29. 
Za niedoręczende pisma, spowodowane silą wyiszą, nie 
Spowiadamy. — Rękopisów nieosamówlonych Redakcja

> zwraca. —* Za ogłoszenia Redakcja nie odpowiada.

clzieł Lenina
MOSKWA (PAP). W Moskwo uka­

zał się 30 tom zbioru dzieł konina 
przygotowany do druku przez Instytut 
Marksa . Engelu - Lenina przy KC 
WKP(b).

Tom ten zawiera prace Lenina napi­
sane w okręt!a od września 1919 t. do 
kwietnia 1920 roku. Praee zawarte w 
30 tomie odzwierciedlają wszechstron­
ną działalność Lenina w kierowaniu 
partią bolszewicką i państwem radziec­
kim.

Manifestacja przyjaźni 
chińsko - brytyjskiej

LONDYN (PAP). W związku z 
pierwszą rocznicę powstania Chin Lu­
dowych na ratuszu St. Pankrace (Lon­
dyn) odhyf sle potężny wiec. Ukaza­
nie się delegacji Chińskiej Republiki 
Ludowe j zostało powitane przez ucze­
stników wiecu z wielkim'entuzjazmein 
któlry przerodził się ar- manifestację 
przyjaźni pomiędzy narodami 
skfrn 1 brytyjskim.

Zagajając wiec, przewodu. Tow. 
Przyjaźni Brytyjsko - Chińskiej. Eller 
by oświadczył, że narv5|d chiński na 
równi ze wszystkimi narodami świa­
ta pragnie przyjaźni 1 wzajemnego 
zrozumienia.

Przewodu, delegacji dhMwklej, sekr. 
chińskiej federacji zw. zaw. Lu Nhn-J 
oświadczył wśród burzliwej owacji, 
ie Chińczycy wyszli wreszcie z mro­
ków zacofania na jasną dtoge poetą-, 
pu j demokracji. Naród pozbył elę 
wreszcie wiecznej groźby głodu, prze­
łamał svetem feudalnej eflcrpl’oatacji 
i zrzuci} okowy imperializmu.

Z posiedzenia 
Komisji Specjalnej 
0IZ

NOWY JORK (PAP) Specjal­
na Komisja Polityczna Zgroma­
dzenia Narodów Zjednoczonych 
rozpoczęła dyskusję nad tzw. 
„skarcą" przeciwko Bułgarii, Wę 
erom i Rumunii. „Skhrsra" ta zo­
stała złożona 2 kwietnia 1949 r. 
przez rządy Stanów Żjednoczo-

Kanady, Australii i 
Nowej Zelandii, które oskarżają 
Bułgarię. Węgry i Rumunię o 
nieprzestrzeganie postanowień 
traktatów pokojowycjh dotyczą­
cych praw człowieka.

Delegat Australii Spender zło­
ży! projekt rezolucji, zawierają­
cej zarzuty pod adresem Bułgarii 
Węgier i Rumunii. Z poparciem 
rezolucji australijskiej, inspiro­
wanej prze?, imperializm amery- 
kańsko-angielskl nie ukrywający 
wrogiego ustosunkowania się do 
krajów demokracji ludowej, wy­
stąpili delegaci Urugwaju, An­
glii i Stanów Zjednoczonych.

Następnie przewodniczący Ko­
misji zakomunikował, że delega­
cje Kuby i Boliwii zgłosiły po­
prawki do rezolucji australijskiej 
które będą rozpatrzone na następ 
nym posiedzeniu Komisji w dniu 
3 bm.

uderayote uą e irttnMom n> piersi i 
połykaj lay wrtydu pomiecie/

—• Nana mina, nasaa mina, nasra 
bardao mielka mina! Poprawimy tlą 
jut!

Chodzi — wielce stanomni Ceytel- 
nioy — o ff'ase ełotunek do zwierząt. 
Nie mytlę m tej chimili o Panu, Pa­
nie Korniszon, niechaj nie patrzy Pan 
na mnie takim oburzonym wzrokiem 
ani nde myilą o Pani, madame Kopu- 
dłonnka! Rzecz traktuję generalnie. 
A bynajmniej nie aoloełomnie.

lacyiuję Wam kilka „knrtatkóm" 
— noc można makabrycznych — z 
niwy naszego uetosunkomania się do 
znńerząt. Wprawdzie kiedyi jut o 
nich wspominałem, lecz celowo czy­
nię to po raz drugi, pragnę bomiem 
byicie owe fakty zapamiętali, wzięli 
sobie do serca i wyciągnęli z nich 
należyte wnioski...

...W Krakowie na Plantach grupka 
rozwydrzonych młokosów zatłukła 
kamieniami piękną wiewiórkę „Ba­
się", ulubienice mieszkańców podwa­
welskiego groau...

...W tym samym Krakowie jakiż 
patologiczny dureń urąbał siekierą 
ogon lwu, znajdującemu się w zwie­
rzyńcu...

...W Łodzi pijany wyrostek wygrał 
na loterii fantowej małego psiaka,

Obóz siaiLarzy 
przed mistrzostwami 
Europy

WA.RIS21A.WIA. IW AWT M 
»dibywt dę obecnie olbói ®a alęifkatelk 
I rfeUMarty pineld nrtrtrsolstlTam: Buwr. 
Wtóre <Mibę<lą dę ar Sofii ar dmńaoh 14t—22 
ban. W ołbowfe oaiedtiii!ie«y iddedęaln dat: 
tansy 1 10 dxtfkaTek. Z dattaiek nie 
■praybyla jeszcze Kulttowwa, brak także na 
olbode dhoręj Serwatko.

Obie reprezentacje Pdakl madą *yje- 
ehed kio UMll nr naHChoalzącą solbotę ar no- 
ey. W detail drążymy męsktefl praiwldo- 
pottolbnie wejdę: AMcsak, W. MiaUsaemrt! 
1 Kedb*wra A03 Wrocław. Blńkionrnkt 1 
Grodeck! AJŁS IWanonaiwa, Laktoz, Polloe- 
wIcb — Spófjlnln WaMtearwa, 'Plntdetekl ®o- 
leUara Wrnszaw* 1 Jkontcsak A2JS LMf.

Reprezentację kobiecą maję atanofwtó: 
Bnlgl'Ch 1 Wojem- ódCka Spójnia Whnssa- 
wA Gruszczyżkka i ftacna wińska AEB War 
•ea-we, BrseśatówCka, KoleJaez Poznań, Za- 
kmewisfta 1 Kulblak TJtale Eójdż, P,o|goiraell- 
»ka, Tom,»szew«ka i OraeChowśka Kolejars 
GdiailWk.'

Lotnictwo prowadzi 
w mistrzostwach WP

WARlSZAlWtA. Trzy taUsz* at>o*tllran:a o4 
były ęię w» wtorek wa ataldtenle W!!’ o 
mtaOrzaStWo WAJWta P.oWri eigo w pllłiee 
nołndj. Nową ntęspoćkzliankę iSpraiwiła dni 
żyn* MarymaTkl remisując, re an'alpdutJą,c«v 
się aa drugim m'!f|J»au w talbeli Mrtiżyną 
WMaaawy 2:2 (1:1).
Po tych upcrtikarn'acti w mlstrsostwacli pro 

ło eOWnloż nlesIpotWeiranla w tneeou a 
Krakowem wytnik 1wzlt>raim;Wawy. W pozo­
stałym łpofkaiptta Wrocław poÓooMtl Byd- 
gaum 8:2 M).

Ro tych ^j>oWta»lacł>wmOstraosrtwaclipro 
waitol nadal IMtaMtrmo — 7 pM., st. br. 
9« ptrred Warsnatiną — « płlt., et. br. W A 
I Kratko wem — 5 (pÓrt, *, Iff. 7A

którego uderzył łbem o icianę, M 
czym wrzucił do rozżarzonego pieca...

...W Szczecinie niektórzy kieromoy 
specjalizują się w przejeżdżaniu 
psóm...

...Zwierzęta, przebywające w Ogro­
dach Zoologicznych karmią głupcy 
niejadalnymi przedmiotami, powodu­
jąc chorobę zwierząt, a nawet 
Śmierć...

...W fP ars zawis organa kfO oo- 
dziennie spisują wiele mandatów za 
nieludzkie katowanie koni furmań- 
skich.„

Mógłbym długo ciągnąć tę żałosną 
litanię. Dam jednak spokój. Nie cheę, 
by bardziej wrażliwym spośród Was 
pękło z nadmiaru boleści l wstydu 
serce.

Jest niedobrze, proszę obywałeU. 
Postępowanie wielu z nas pozostawia 
wiele do życzenia i na upartego To­
warzystwo Opieki nad Zwierzętami 
winno otworzyć Ogród Zoologiczny, 
w którym siedzieli by w klatkach 
wrogowie zwierząt.

„Czy nie ma ludzi z sercem, ludzi, 
którzy nie tylko nie dręczą zwierząt, 
lecz otaczają je opieką?" — spyta­
cie.

Owszem, ludzie tacy są. Nie na księ 
życu, lecz u nas, w Polsce. Jest ich 
napewno niemniej, niż osobników, 
dla których zadawanie bólu zwierzę­
tom stanowi największą radość i u- 
ciechę. Jest ich z pewnością więcej.

Zdarzają się dość często wypadki, 
które w oczach zwierząt powinny nas 
całkowicie zrehabilitować. Bo posłu­
chajcie tylko:

Kilkanaście dni temu jakiś oby­
watel znalazł pod Krakowem cztery 
jaskółki. Trzęsły się z zimna, były 
zrezygnowane, chude i w milczeniu 
oczekiwały nieuchronnej śmierci. Cat 
mu nie odleciały do ciepłych kra­
jów? Niewiadomo...

Może spóźniły się z odlotem, możt 
spodobała im się Polska, może nłe 
miały wystarczającego zapasu M...

Obywatel, który je znalazł — ntt 
myilał o tym. Zaopiekował się tros­
kliwie jaskółkami, chuchał na nit i 
dmuchał, odkarmił należycie, po 
czym zwrócił się do Tow. Opieki nad 
Zwierzętami n> Krakowit. Tam do­
wiedział się rzeczy nieprzyjemnej 
jaskółkom nie starczy sił, by terak 
w październiku odlecieć na południa, 
a jeśli zostaną w Polsce grozi W 
ryehła śmierć z braku odpowiednie­
go pożywienia i zbyt surowego kli­
matu...

I wiecie, co się stało? Cudorontt 
uratowane jaskółki zabrał na swój 
pokład samolot pasażerski PLL „Lot" 
lecący z Krakowa do Bukaresztu! 
Już dzisiaj są one zapewne gdzieś 
nad brezgami Morza Czarnego i szy­
kują się do dalszej podróży aż m 
Morze Śródziemne!

Wierzymy, że dotrą tam szczęśłt- 
wie i całej śródziemnomorskie] faunie 
zaniosą wieść o tym, że w Polsce 
żyją ludzie sympatyczni, dobrzy i ko­
chający ptaki i zwierzęta...

1 co wy na to, brutale? Uderzcie 
się w piersi i przyrzekmjcie solennie, 
ze już nigdy, przenigdy nie skrzyw­
dzicie ani ptaszka, ani pieska, ani 
kotka, ant świnki. (Tę ostatnią chy­
ba na talerzu, w postaci kotletu 
schabowego! To wam wolno).

JUR

Mistrzostwa tenisowe 
Śląska

KAJTOi willuifl. W Gll’wlcaidti ®akoińo®on«> 
tenisów* mllstaioattwę SląSta. Tytuły m1- 
slrsów- Wą-sMs n» nok I960 ^łoJbyH: Pląlt- 
kówuw, wyigrywiając i Ryeżltólwlną «fl, 9 :2, 
H. Skomecki atwyclętająe iw ftotóe Buohgll- 
ta 6fl, 3:ifi, flA 6Ą 8:6, w gne enleeraainej 
Rycskówina, Budhalik po swyętęigtale 
Piąltikóhnną i BrtaMMftm 2 A 6S, 8:3 
w <m» podwójnej mętazynn Sfconeck: 
ryk, WlJcIectowiAi po Bw-yclęgUwle nad 
Bratkiem ! Staserzeim 6:4, 8j6, 6S.

n-ald 
or®« 
Hen

Finały mistrzostw 
lekkoatletycznych

PKMN1AN ><K*>. W n«JbHńszą niedzielę 
8 braa. rozegrany izoistajnle «r fftózniamln fi­
nta! dmużytnowyciti mt:shrzositiw POlwki, do 
któregio nalknra Mfik'owally glę itMUrtętputfąice 
zespoły: Otgnilwo Kraków, Oigniwo War- 

<wa4kn>tlar« Łótóź, Spójnia i Budowla 
« GiiatWk omatt A0S Ttóztrań. MlWtrro- 
Stlwa otdł>rfdą 'się w naiMt. 'konfkiiręnjcj rb : 
tycMta, 110 pjotiki, 1000 m, dysk, Ma I 
100 m. 400 an, 8000 m, oszczep, w «ia<l I 
wewyż. Dmtprena ta odbędzie etę na boiska 
W«(j. Otaotd'tar KtF. W ramadi tych rawo- 
d4w dtoflldlzlle do kilku ęiekwwydh pojedyn­
ków m. lin.: na 100 m — Stawczyk, Bulhl, 
Aitstottowici, Rialbenlda, 400 m — Mach, Bnh! 
Pudhiotwtsk! 1 Pumie, 110 m pftottfki OlgloJbin, 
Krzyżanowski, Sfcafflbanśa, TuSeotoi, 3000 m 
KMals MiarfilkionrisW,, Wl:<y:ck i Bcfniecki; 
w dni — Sta rości disk1!, KattatJcaafc, Wawrzy­
niak, Stawczyk 1 BluM: kuła i dysk — Ło- 
'tn'ozlsk', Krzyżanowski, Prywer, Kleleniew- 
■sflcl, Gienu'tlbo 1 Gnztelśki, tyczka — Mo- 
TOtftazyk, Krzoęńslk', Ważny 1 Hanc.

BUUIIIIIIlItllllll

W CYRKU
j Okropność, jak przeraźliwie chu 

ay jest ten polykacz mieczów.
—• Alei proszę panią, czy taki 

mlecz posiada jakąkolwiek wartość 
odżywczą?

PRENUMERATĘ ZLECONĄ PRZYJMUJĄ DO 20 KA2DE00 MIESIĄCA WSZYSTKIE OGŁOSZENIA drobne po 50 sł za słowo. Minimalna omiata 
URZĘDY I AGENCJE POCZTOWE ORAZ LISTONOSZE. — PRENUMERATĘ POD 'n °,A“ - ■

OPASKĄ WPLACAC NA KONTO PKO nz VI-186L 
REDAGUJE: KOMITET REDAKCYJNY 

WYDAWCA: SPÓŁDZIELNIA WYDAWNICZA „ZRYW" 
BYDGOSZCZ, UL. CZERWONEJ ARMII 20 - TEL, 38-41 1 33-«

za 10 słów. Maksymalna Ilość 80 głów. Ogłoszenia milimetr • 
w tekście 360 zł, aa tekstem 160 zł, nekrologi 100 zł za 1 mm' 
Ogłoszenia w specjalnej rubryce 1.000 zł za 1 wiersz 
2-łamowry (za tekstem). W niedziele 1 święta 60*/, drożej. 
Za temninwe zamieszczenie ogłoszeń nie odpowiadamy.

Czcionki 1 tłok Drakami Spółdzielni Wydawniczej „ZRYW1', w Bydgottcny, wł. Czerwonej Armii 18 — telefon 18-9E,
E-l-26094


